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M A T E R I A Ł Y

Kamila Wróblewska

ŚREDNIOWIECZNY OŁTARZ Z LWOWCA

W Muzeum Mazurskim w Olsztynie znajduje się późnogotycka figura, 
przedstawiająca Madonnę z Dzieciątkiem. Rzeźba, poważnie uszkodzona 
w czasie działań wojennych, została poddana w 1965 roku zabiegom konser­
watorskim. Zrekonstruowano wówczas nos Madonny i odsłonięto starą poli­
chromię '.

Madonna pochodzi z zespołu ołtarzowego we Lwowcu w okręgu kętrzyń­
skim, częściowo zachowanego, będącego do dziś w tam tejszym kościele para­
fialnym. Snycerka i treści ołtarza wykazują pewną odrębność i wyróżniają się 
programem artystycznym z niewielkiego zachowaniego zespołu średniowiecz­
nej plastyki W armii i dawnych Prus.

Pierwszą wzmiankę na tem at interesującego nas zabytku podaje Agaton 
Harnoch: „Ołtarz prawdopodobnie poświęcony Madonnie, bogato rzeźbiony, 
w szafie ołtarzowej Madonna z Dzieciątkiem” 2. Adolf Boetticher w swojej 
inw entaryzacji zabytków dawnego obszaru Prus wymienia we Lwowcu dwa 
ołtarze. Interesujący nas tak opisuje: „Mensa z cegły o gotyckim wątku, na 
niej nieudane barokowe malowidło ze sceną O statniej Wieczerzy, wyżej 
późnogotycka szafa z dwoma skrzydłami, w środku drew niane figury Marii 
z Dzieciątkiem w otoczeniu Piotra i Pawła. Nad nimi maswerk z napisem: 
Georg Weibom Kirchheim  1694. Na szafie w gotyckich fialach święta z książ­
ką (św. Analberga?), św. Grzegorz i święty z książką. Na czterech kw aterach 
zachowały się pięknie malowane sceny z legendy o życiu Chrystusa” 3.

Dwie najważniejsze wzmianki o ołtarzu powielają dalsi badacze zabytków 
Warmii i dawnych Prus: Antcm U lbrich4, D ehio-G all5, W alter H ubatsch6. 
Ten ostatni wnosi nowy cenny element, reprodukuje bowiem wnętrze środko­
wej szafy ołtarza przed zniszczeniem. Żaden natom iast z wymienionych bada­
czy nie wspomina o istnieniu reliefowych płaskorzeźb na rewersie skrzydeł. 
W inw entaryzacji przeprowadzonej w 1954 roku na polecenie Państwowego

1. E. C elińska, K. W róblew ska, S ztuka  daum a го zbiorach. m uzeów  w o jew ództw a  o lsz tyń ­
skiego. K atalog  w y s ta w y  z oka zji dw udziestopięcio lecia  konserw acji m uzea liów  w  w o jew ódz­
tw ie o lsz tyń sk im , O lsztyn  1971, s. 22.

2. A. H arnoch, C hronik und  S ta tis tik  d e r evangelischen  K irch en  in  den  P rovinzen  O st- 
und  W estp reussen , N eidenburg  1890, s. 101.

3. A. B oetticher, Bau- und  K u n s td en k m ä ler  der P rovin z  O stpreussen , H. 2, K önigsberg 
1892, S . 121.

4. A. U ibrich , K unstgesch ich te  O stpreussens von  d er  O rdensze it bis zu  G egenw art, 
K önigsberg  1932, s. 56.

5. D ehio-G all, D eu tschordensland  Preussen. H andbuch der D eu tschen  K unstdenkm äler, 
B erlin  1952, s. 327.

6. W. H ubatsch , G eschichte der evangelischen  K irche  O stpreussens, Bd. 2, Ilu s tra c je  
opracow ała Iselin  G underm ann , s. 39, il. 72.
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Insty tu tu  Sztuki wspomina się o płaskorzeźbach umieszczonych na skrzydłach, 
ale również nie wymienia się ich treści ikonograficznych7. W te j sytuacji 
wciąż brakuje pełnego opisu interesującego nas zabytku.

Retabulum z Lwowca było odnawiane w 1694 roku. W 1948 roku Alojzy 
Kuraczyk na  zlecenie Muzeum wykonał zdjęcie całości ołtarza w kościele we 
Lwowcu. Fotografia ta, przechowywana w  zbiorach Muzeum Mazurskiego, 
posiada ważność dokumentu 8.

Ołtarz łwowiecki jest tryptykiem . W głównej, środkowej szafie umiesz­
czone zostały trzy  wolnostojące figury — Marii z Dzieciątkiem, koronowanej 
przez dwa anioły, po bokach zaś figury Piotra i Pawła.

Na czterech kw aterach ołtarza otwartego zaprezentowano reliefy, opie­
wające cykl radości Marii. U góry z lewej strony Zwiastowanie, u dołu Na­
rodzenie, po praw ej stronie w górze Nawiedzenie, niżej zaś Pokłon Królów. 
Ołtarz zamknięty na czterech kw aterach przedstawia malowane tem perą sceny 
z życia Chrystusa i Marii: pierwsza od lewej to M aria nauczająca w świątyni, 
następnie ofiarowanie Jezusa w  świątyni, święty we wnętrzu, w tle którego 
widoczny późnogotycki wiszący ołtarz. Ostatnia, czwarta scena z dołu po p ra ­
w ej stronie przedstawia ucieczkę do Egiptu. Całość wieńczą ustawione na sza­
fie środkowej wolnostojące pełnoplastyczne przedstawienia św. Jerzego, św. 
Barbary i św. Jana.

Schemat gotyckiego ołtarza z trzema figuram i plastycznymi pośrodku
0 dosłownym ikonograficznym przedstawieniu Marii z apostołami Piotrem
1 Pawłem i reliefowym cyklem radości Marii występuje często na obszarze 
Saksonii9. Podobny schemat ikonograficzny znany był także na Śląsku 10. Szafa 
identycznie zaprogramowana, z M arią pośrodku oraz Piotrem  i Pawłem po 
bokach znajduje się dziś jeszcze w Szestnie koło Mrągowa Stanowi pozosta­
łość po gotyckim ołtarzu z początku XVI wieku. Na początku wieku XVI roz­
powszechniły się na obszarze W armii i P rus również ołtarze o skrzydłach re­
liefowych 12, być może za sprawą poliptyku fromborskiego, zamówionego przez 
Łukasza Watzenrodego w  Toruniu w 1504 roku ls. O tym, że reliefy skrzydeł 
bocznych nie były unikatem  świadczy przede wszystkim grupa ołtarzy elblą­
skich z I ćwierci XVI wieku 14.

Cechą charakterystyczną rzeźb skupionych w ołtarzu lwowieckim jest 
różnorodność poziomu artystycznego, przy równoczesnych zbieżnościach w ar­
sztatowych. Najpełniejszym przedstawieniem jest grupa rzeźb szafy środkowej.

7. J . -M ikulska, S. Seg ie tyńska, A. M ilew ska, K atalog za b y tk ó w  pow . kętrzyńsk iego . M a­
szynopis opracow any  n a  zlecenie P aństw ow ego In s ty tu tu  S ztuk i w  1954 r. (w posiadan iu  
au to rk i), s. 25.

8. M uzeum  M azursk ie, A rch iw um  negatyw ów , k lisza n r  869.
9. W. H en tschel, G eschichte P la stik  urn 1500, D resden  1926, s. 45, il. 55.
10. A. Z iom ecka, Śląska  rzeźba  go tycka. K ata log  zbiorów , "Wroclaw 1968.
11. A. B o etticher, op. cit., Bd. 6, K önigsberg  1896, s. 102.
12. K. W róblew ska, Późnogo tycka  sz tu ka  na W arm ii po p o ko ju  to ru ń sk im  1466, Rocznik 

O lsztyński, t. 10, ss. 9—79.
13. A. K arłow ska, P o lip ty k  fro m b o rsk i i p la s ty ka  to ruńska  p rze łom u  w ie k u  X V IX V I, Ze­

szy ty  N aukow e U n iw ersy te tu  im . A dam a M ickiew icza w  P oznan iu . H isto ria  sztuk i, Poznań 
1959, ss. 117—154; K. "Wróblewska, Ł u ka sz  W a tzenrode ja k o  fu n d a to r  dzieł s z tu k i. Z  zagadnień  
m ecena tu  a rtys tyczn eg o  na  W arm ii p rze łom u  X V  t  XVI s tu lec ia , w : K op ern ik  n a  W arm ii, 
O lsztyn  1973, s. 390.

14. K. W róblew ska, P óźnogo tycka  sztu ka , ss. 48—68, tam że li te ra tu ra .
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Rzeźba przedstawiająca w sposób indywidualny urodę M arii z Dzieciątkiem, 
przy całej schematyczności kompozycji w ikonografii Warmii i P rus (trzy­
manie Dzieciątka wyprostowanego na praw ym  ramieniu), stanowi obiekt do­
syć trudny do jednoznacznej in terpretacji rodowodu artystycznego. Najbliższy 
w sposobie myślenia rzeźbiarskiego artyście realizującemu Madonnę lwowiecką 
był rzeźbiarz, który komponował figurę Marii z D om now a15. Prezentowany 
przezeń typ  Marii o nieładnej twarzy, mocno przegiętej, jak gdyby brzemien­
nej, a także sposób ułożenia sukni w drobne rytmiczne pasma fałd i esowato 
wygięte dolne partie  drapérii jest charakterystyczny dla obu Madonn: lwo- 
wieckiej i domnowskiej. Form a wierzchnia płaszcza jest także zbliżona u obu 
figur z tym, że charakterystyczne, łamliwe nieco tró jkąty  drapérii Marii 
z Lwowca odpowiadają podobnym kształtom fałd Marii z Domnowa, ale 
umieszczonym nieco bardziej z boku, po lewej stronie.

Postacie apostołów o okrągłych, zindywidualizowanych rysach twarzy, 
z bujnym i asymetrycznymi fałdami wierzchnich drapérii, mieszczą się w pro­
gramie przedstawień świętych i apostołów omawianego obszaru. Podobnie 
w yglądają rzeźby ze snycerki ołtarzowej z Galin z okręgu bartoszyckiego oraz 
z Kętrzyna, dziś w zbiorach Muzeum w Kętrzynie ” .

Na scenach reliefowych skrzydeł bocznych ołtarza z Lwowca zaważyły 
inspiracje graficzne, czego dowodem jest między innymi scena Zwiastowania, 
wzorowana na drzeworycie H. Schedla według rysunku Michała Wolge- 
m utha 17.

Interesująca jest płaskorzeźba ze sceną Adoracji. Jest to kompozycja 
prosta, wzbogacona takim i nietypowymi dla omawianego kręgu plastyki de­
talami, jak ukośnie przedstawiony wiklinowy płotek i grupa aniołów tow arzy­
szących Dzieciątku. Dzieciątko leżące w  wiklinowym koszu ukazane jest 
w grupie Narodzenia ołtarza elbląskiego18, który dla omawianej sceny 
z Lwowca nie stanowi analogii ikonograficznej i artystycznej. Kompozycja 
Narodzin ołtarza lwowieckiego ma wiele analogii ze snycerką śląską początków 
XVI wieku. Ołtarze z Rynarcic ” , W ojanow a20, P łużnicy21 to typowe re ta ­
bula maryjne. Na przykład ołtarz z Rynarcic przedstawia „Świętą rozmowę’ 
(Maria z Dzieciątkiem na centralnym miejscu, po bokach św. Marcin i diakon, 
na skrzydłach reliefowy cykl radości Marii) 22. We wszystkich trzech wymie­
nionych ołtarzach śląskich scena Adoracji łączy się w swoim pierwowzorze 
ikonograficznym ze sceną lwowieckiej Adoracji. Z wszystkich tych ołtarzy, 
o jednakowej tem atyce wszystkich czterech reliefów, najbogaciej i najwyżej 
pod względem artystycznym prezentuje się kompozycja z Płużnicy.

15. W. H ubatsch , op. cit., s. 27, il. 10.
16. К . "Wróblewska, P óźnogotycka  sztu ka , il. 45—48.
17. H. Schedel, L iber  C ronicarum ... N ü rnberg  1493, p rzyp is  za opracow aniem  Z. K ęp iń ­

skiego, O łtarz Salva tora , W rocław —W arszaw a—K raków  1968, il. 129.
18. J . P isko rska , z a b y tk i ruchom e w  dom u b isku p im , k u r ii i  sem inarium  d u chow nym

w  O lsztyn ie  w g  s tanu  z  1974 r., S tud ia  W arm ińskie, t. 11, 1974.
19. A. Z iom ecka, op. cit., ss. 119—121.
20. A. z iom ecka , Ś ląska  sz tu ka  średniow ieczna. V III  T r y p ty k  Zaśniącia M arii z  kościoła  

Bożego Ciała i jego  m is trza , W rocław  1970, s tro n y  nieliczb., ilu strac je .
21. T. C hrzanow ski, M. K orneck i, S z tu ka  Ś ląska  O polskiego od średniow iecza  do końca

w ie ku  X IX ,  K raków  1974. P a n u  Tadeuszow i C hrzanow skiem u serdeczn ie d zięku ję  za zdjęcia 
A doracji z p łaskorzeźby  try p ty k u  z P łużnicy .

22. A. Z iom ecka, ś lą sk a  rzeźba  go tycka , s. 120.
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Autorzy, omawiający Pokłony śląskich ołtarzy widzą w nich graficzne 
pierwowzory mistrza ES L 22 2S. Zapewne ryciny tego mistrza, L 22, a także 
L 23, zaważyły na stronie ikonograficznej tych reliefów. Warto jednakże 
wspomnieć o jeszcze jednym, zaginionym sztychu mistrza ES, który zadecy­
dował o koncepcji Pokłonu ołtarza amsterdamskiego, znajdującego się obecnie 
w galerii miejskiej we Frankfurcie -4. W kwaterze Adoracji tego ołtarza 
zakomponowany został ukośnie falisty wiklinowy płotek, zaś tłem sceny relie­
fowej jest miękki, falisty pejzaż. Analogiczną koncepcją, także z trzema anio­
łami adorującymi Dzieciątko, widzimy w kwaterze Adoracji tryptyku z Lwow- 
ca. Natomiast w reliefach wspomnianych ołtarzy śląskich płotek w tle wyko­
nany jest z ceglanego tworzywa. Rysami tw arzy św. Józef z ołtarza z Płużnicy 
przypomina św. Józefa z kw atery Narodzin w ołtarzu amsterdamskim.

Nie wnikając w dalsze szczegóły ikonograficzne stwierdzić można, iż nie­
znani autorzy kompozycji scen Narodzin zarówno na Śląsku, jak i we Lwowcu 
wzorowali się na przetworzonym na wzór niderlandzki sztychu ES 26. Zbieżność 
koncepcji adoracji śląskich i Iwowieckiej jest zastanawiająca. Trudno przy­
puszczać, by każdy z osobna autor wspomnianych ołtarzy wpadł na identycz­
ny pomysł interpretacji ryciny mistrza ES. Pomiędzy tym i zabytkami zacho­
dzą bowiem analogie w sposobie przedstawienia ubioru Marii: szerokie chusty 
opadające z głowy na szyję i opasujące szyję, wąskie rękawy, proste nieskom­
plikowane fałdy drapérii sukni, bardzo szerokie, obficie udrapowame, w ten 
sam sposób opadające z pleców płaszcze, na skraju których po praw ej stronie 
ułożone zostało Dzieciątko. We wszystkich trzech przypadkach święty Józef 
tym samym ruchem dłoni przykrywa świecę. Nad główką Dzieciątka reliefu 
z Rynarcic i Lwowca klęczy anioł, dalsze wyglądają zza płotków. Ten typ 
Adoracji, oparty na jednym pierwowzorze, musiał być zapoczątkowany przez 
jednego artystę. Wydaje się, iż znajomość tego typu przedstawienia i posłu­
żenie się identycznym wzorem kompozycyjnym stanowi klucz w poszukiwa­
niach rodowodu artystycznego mistrza ołtarza lwowskiego. Scena Narodze­
nia ze Lwowca jest jednoznaczna, nie ma wątpliwości, iż jej artystycznym 
pierwowzorem była rycina mistrza ES.

Interesujący i oryginalny — obok sceny Adoracji — jest relief z Pokło­
nem Królów. Podobnie jak szerzej omawiana kompozycja Narodzin, ta scena 

jest także prosta i oszczędna w kompozycji. W reliefie tym  istnieje i wybuja­
łość formy artystycznej w bogactwie miękkiej i szerokiej drapérii rękawa 
króla murzyńskiego, a także naw rót do wczesnej interpretacji rysów fizycz­
nych Madonny. Maria trzymająca Dzieciątko ma tw arz typowo „słodką”. Ode­
brane jej zostały cechy indywidualne, jakie posiada na innych scenach ołtarza. 
Mimo tych schematów ogólna interpretacja plastyczna reliefu wyróżnia się 
w plastyce średniowiecznej Prus, a także Warmii kilkoma oryginalnymi szcze­
gółami. Wszyscy królowie, niezależnie czy twarze ich okalają brody, to ludzie 
w pełni sił, raczej młodzi; klęczący przed Dzieciątkiem monarcha o wysokim, 
łysym czole ukazany jest w ogóle bez brody. Intymności i bezpośredności na­
daje te j scenie relacja, jaka zachodzi pomiędzy klęczącym królem a Dzie­
ciątkiem. Na przedramieniu Kaspra wisi worek z darami, do darów tych

23. Ib idem , s. 121.
24. Spä tgo tik  am  O berrheim  1450—1530, K arlsruhe  1970, k a t. 69, il. 65.
25. M onogram ista ES, N aw iedzen ie  (por. Z. K ępiński, op. cit., il. 138).
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1. OŁTARZ Z LWOWCA. S tan  z 1948 roku . Fot. A. K uraczyk

2. OŁTARZ Z LWOWCA. MARIA Z DZIECIĄTKIEM , po konserw acji. Fot. A. K uraczyk

3. OŁTARZ Z LWOWCA. ZW IASTOWANIE. Fot. A. K uraczyk.

4. ZW IASTOWANIE w edług  ry sunku  M ichała W olgem utha, d rzew ory t H. Schedla z L iber Cronicarum .
R epr. A. K uraczyk .
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5. OŁTARZ Z LWOWCA. ADORACJA. Fot.
A. K uraczyh .

6. OŁTARZ Z PŁUŻNICY, pow. raciborski.
Fot. T. C hrzanow ski.

1. OŁTARZ Z LWOWCA. NAW IEDZENIE.
Fot. A. K uraczyh .

8. OŁTARZ Z LWOWCA. POKŁON KRÓ­
LÓW. Fot. A. K uraczyh .

9. POKŁON KRÛLÛW. KSIĄŻNICE W IEL­
KIE. Z djęcie na podstaw ie Z. K ępińskiego, 
O łtarz Salvatora. R epr. A. K uraczyh .

8 9
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zwykle wyciąga rączkę Dzieciątko. Tutaj król chwyta za nóżkę Dzieciątko, 
które położyło rączkę na jego głowie. Ten nietypowy gest pozwala zastanowić 
się nad wypowiedzią Leonarda Lepszego, który przed wielu la ty  w artykule 
Dürer w  Polsce 26,analizując tablicę różańcową z Norymbergi, w geście Dzie­
ciątka rzucającego się w objęcia Króla widział gest wyjątkowy, zrodzony ze 
znajomości sztuki niderlandzkiej. Rzeczywiste obrazy tablicowe tego kręgu 
prezentujące Pokłon Królów trak tu ją  na ogół sceny pomiędzy klęczącym 
monarchą a Dzieciątkiem indywidualnie i ciepło27. Skąd wziął się ów gest, 
w którym rączka Dzieciątka znalazła się na głowie króla? W Muzeum Luwru 
istnieje płaskorzeźba Pokłonu Trzech Króli wykonana według zaginionego 
sztychu mistrza E S 28. Tutaj również Dzieciątko ułożyło swoją dłoń na gło­
wie monarchy, zaś król podtrzymuje dłonią rączkę i nóżkę Dzieciątka. W ma­
larstwie polskim okresu średniowiecza występują także podobne relacje przed­
stawieniowe. Michał z Działdowej w kwaterze z Pokłonem Trzech Króli 
ołtarza w Książnicach Wielkich był tym  malarzem, który scenę tę przed­
stawił z analogiczną bezśredniością29. Dzieciątko jedną rączkę położyło na 
głowie królewskiej, drugą zaś sięga jego brody.

Analizując retabulum  z Lwowca zwrócono uwagę na niektóre problemy 
artystyczne i ikonograficzne, mianowicie te, które dowodzą indywidualizmu 
twórcy. Działając w określonych w arunkach i konwencji, artysta przyjął 
niektóre tutejsze motywy, jak chociażby niepokój i bogactwo drapérii apo­
stołów. W jego snycerce widoczny jest naw rót do ukazywania miękkich d ra ­
périi (Pokłon Królów). Sądzić należy, iż był to artysta, który przywędrował 
na nasz obszar ze Śląska, być może uczeń mistrzów tamtejszych pracowni. 
Był na pewno zorientowany w sztuce niderlandzkiej i chętnie stosował jej 
motywy. Biorąc pod uwagę te wszystkie czynniki, a przede wszystkim spo­
sób łam ania drapérii, ołtarz można umieścić w warsztacie królewieckim I dzie­
sięciolecia XVI wieku.

DER ALTAR AUS LWOWIEC 
( Z u s a m m e n f a s s u n g )

Es gab m e h rere  spätgo tische K unstd en k m äle r in  dem  G ebie t des ehem aligen  O stp reußens, 
die b ish er von  der W issenschaft kaum  berück sich tig t w urden . D azu g ehö rte  auch  der A ltar 
aus Lw ow iec. D ie unvo llständ igen  A ngaben  d e r  In v en ta ris ie ru n g  ließ en  m e h re re  w esen tliche 
T a tsachen  u n b each te t, die sich  au f die A u sfüh rungstechn ik  u n d  B ild inhalte  des A lta rs  bezo­
gen. Die F o rschungsa rbe it w u rd e  zusätzlich  d ad u rch  e rschw ert, d aß  eine genaue pho tog raph i­
sche D okum enta tion  der g eschn itz ten  und  gem alten  Szenen aus de r Z eit vor de r tedlw eisen 
Z e rstö rung  des O bjek ts  n ich t vo rh an d en  w ar. In  se iner B ea rb e itu n g  der evangelischen  K irchen  
im  ehem aligen  P re u ß e n  h a t H ubatsch  e in  in te ressan tes  und  w ichtiges D etail be igesteuert. E r h a t 
e ine  A ufnahm e des M itte lschre ins m it d re i F igu ren  verö ffen tlich t, von  d enen  zw ei h eu te  als 
v e rlo ren  gelten  m üssen . D er M itte lsch re in  en th ie lt d re i F ig u ren : in  de r M itte  M aria m it K ind, 
an  den  S eiten  d ie A postel P e tru s  uind P au lus. A n den F lügeln  des geöffneten  A lta rs  befänden

26. L. Lepszy, D ürer w  Polsce, P race  K om isji H isto rii Sztuki, t. 6, K raków , s. 66.
27. Ib idem .
28. Z. K ępiński, op. cit., il. 148.
29. Ibidem , il. 144.
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siph v ie r Reliefs aus dem  Z yklus „D ie F reu d en  M ariä” . A uf den  R ückseiten  der F lügel w aren  
te ilw eise e rh a lten e  Szenen aus  dem  L eben C hristi und  M ariä . O ben au f dem  S ch re in  standen  
fre isteh en d e  vollp lastische F ig u ren  der H eiligen: G eorg, B a rb a ra  und  Johannes .

E in  ähn liches Schem a des go tischen  A lta rs  kom m t in  dem  G ebie t Sachsens sow ie Schle­
s iens .vor. Das ung le iche kü n s tle risch e  N iveau  der R eliefszenen h a t abe r se inen  ind iv iduellen  
A usdruck : R em iniszenzen an  d ie  n ied erlän d isch e  K unst in  d e r Szene d e r  G ebu rt, A nalogien  
zu  schlesischen  D arste llungen  dieses Them as in  den  A ltä ren  von  R ynarc ice , W ojnów , P łużnica. 
Sow ohl d ie  e rw äh n te n  schlesischen  A ltä re , als auch  d e r  A lta r  aus Lw ow iec s tü tz en  sich 
in  ih re r  g raph ischen  E ingebung au f  den  M ustern  der G raph ik  des M eisters ES L22 u n d  L23. 
E in re c h t in te re ssan te s  M otiv e in e r gefüh lsm äßigen  B eziehung zw ischen dem  K inde u nd  dem  
kn ieenden  K önig in  dem  A lta r aus Lw ow iec w urde  ebenfa lls  d u rch  d ie  n iederländ ische  
K u n st angereg t. Es k o n n te  dem  v e r lo ren en  S tich  des M eisters ES n ach g eah m t w erd en ; nach  
diesem  M otiv w u rd e  ein spätgo tisches S te in re lie f au sg efü h rt, h eu te  im  L ouvre  befind lich .

D er Schöpfer des A lta rs  aus Lw ow iec is t w ah rschein lich  aus S ch lesien  nach  P reu ß e n  
zugew and ert. In  dem  A lta r aus Lw ow iec sind  sow ohl ind iv iduelle  T rad itio n en  der B ildhauer­
k u n s t P reu ß en s  und  E rm lands (die spezifische F a ltu n g  d e r  A postelk leider), als au c h  R em in i­
szenzen der schlesischen u nd  der n iederländ ischen  K un st s ich tbar.

ü b e rs . J . S erczyk
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